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W czasie pobytu N a j ja ś n ie js z e g o  CESARZA w Hom­
lu, .1. C. K. MOŚĆ raczy wszy odbyć d. 7 z. m. (v. s.) 
przegląd wojsk 3go korpusu piechoty, zebranych pod 
temże miastem, znalazł jazdę, artyllerję, i 3ci bataljon 
strzelców, w nadzwyczajnym pod każdym względem 
porządku, a 7mą dywizję piechoty i lszą brygadę Sej 
dywizji pieszej w zadowalającymi stanie.—  Na drugi 
dzień to jest 8 z. m., J. C. R. MOSC, raczył odbyć mu­
sztrę wojsk 3ej dywizji jazdy lekkiej, wraz zjej artylle- 
r k  i z zupełnem zadowoleniem raczył dostrzedz świe­
tny stan tych wojsk, oraz dokładną znajomość swej rzeczy 
wszystkich w ogóle stopni.

Heroldia Królestwa Polskiego, p # j e  do powsze­
chnej wiadomości, że w skutek Najmiłościwiej przez 
N CESARZA i KRÓLA, w dniu 5 Czerwca r. b. za- • 
twierdzonego Zdania Rady Państwa w Departamencie 
Sn raw Królestwa Polskiego, niżej wymienione osoby, 
z ‘prawem ich w linji prostej potomstwem, w posiada­
niu tytułów honorowych potwierdzonemi zostały, a 
mianowicie: tytułu Kięcia: A d a m  Korybut na Zbarażu 
Woroniecki; tytułu Hrabiego-. Ludwik-Jakób-Jan(3ch 
imion), W  łady sł a w-Ign ac y-Błażej - Jozef (4eh upjo n ) Ma­
łachowscy, oraz Kacper-Piotr-Alexander (3ch imion) 
zPotulic Potulicki; tytułu Barona: fom asz-lelix  (icti 
imion) Wyszyński.

Zdanie Rady Państwa, N a jw y ż e j  zatwierdzone lig o  
Tinca 1852 roku, o sposobie zaświadczania autenty- 
c Ł S t ó ™  sporządzanych w Iirólcs.wie 
i W Lelkiem Xic/Lwic riniandzkum , ' przyprowadza- 
nych do skutku w Cesarstwie i nawzajem następujące 
obejmuje przepisy: -Punkt 5. Ważność obligu lub 

• S u ,  umowy lub innego aktu, uznaje s,ę na zasa- 
'  , i; ,.a:u według ustaw i form którego

akty były sporządzone. Punkt 6. Wyroki Sądów, tak 
Cesarstwa jak Królestwa, w sprawach majątkowych i 
dUrnowych, wykonywają się w tym kraju, gdzie posta- 

. nowione zostały. Lecz kiedy wyrokami Sądów w spra­
wach d ł u - o w y c h  zasądzone będzie uzyskanie, majątku
zaś z któregoby takowe mogło być dopełnione, w tym 
kraju nie ma, a poszukujący wskaże w drugim kraju 
należący do dłużnika majątek, w takim razie wy i o 
przyprowadzać do skutku w tym kraju, gdzie mająte 
?est położony i porządkiem prawami tegoż kraju prze­
pisanym. Obok czego należy zachować co następuje. 
Sl w Królestwie, wvroki prawomocne, zapadłe w sądach 
Cesarstwa m a j ą  b y ć  wykonywane, na prośbę strony po­
wodowej, przez Prezesów Sądów właściwych; ku cze­
mu powód powinien poprzednio wyjąc w Sądzie Ce­
sarstwa, poświadczoną według prawa kopję WF 0^ 1’ 
z napisem, iż wykonanie takowego pozwala mu się wy­
jednać w Królestwie Boiskiem , jakową kopję powod

powinien załączyć do swojej prośby; podpisy Urzędm 
Łów  nakopji, mają być poświadczone przez miejscowy 
Rząd Gubernjalny, który o każdem takiem poświad­
czeniu, zawiadamia Komissję Rządową Sprawiedliwo­
ści, a ta ze swej strony przesyła o tern wiadomość Pre­
zesowi właściwego Sądu; b) w Cesarstwie wyroki Są­
dów Królestwa, do wykonania podawane,, mają byc 
również przyprowadzone do skutku na prośbę strony 
powodowej przez urząd właściwy, za złożeniem tychże 
samych dokumentów; podpisy urzędników na kopji 
wyroku, mają być poświadczone w Królestwie przez 
Komissję Rządową Sprawiedliwości, która o takowem 
poświadczeniu ma zawiadomić Rząd Gubernjalny tej 
Gubernji, w której wyrok się wykonywa, Rząd zas od 
siebie dać znać właściwemu Urzędowi. W tych przy­
padkach ani w Królestwie, ani w Cesarstwie Władze 
Sądowe i Wykonawcze nie m a j ą  wchodzie w rozpoznanie 
prawności poszukiwania i zapadłego o niem wyroku.

Stosownie do rozporządzeń Główno-Zarządzającego 
Komunikacjami i Budowlami publicznemu, poczynając 
od dnia 16 (28) z. m., wyprawianym być ma na kolei 
żelaznej Petersburgsko-Mosliiewskiej, codziennie dru­
gi pociąg osobowy z Petersburga do Moskwy i na 
wzajem, o godzinie 8ej wieczorem.

Ż jiowodu niestosowania się do przepisów policyj­
nych, dwanaście kawiarni, utrzymywanych w' rsza- 
wie pod N ram i: 13. 238, 505. 264, -326, 539, 536, 
1764 719, 2678Ó, 2670, i 369, zamknięte, i konseń- 
sa przez Władzę Policyjną, odebrane zostały właściciel-

W dniu 8 b. m., w mieście Płocku, Gub -.Płockiej, 
odbędzie się exekucja wystawienia pod pręgierzem na 
osobie Franciszki Piotrowskiej, za dziecio-bójstwo pra- 
womoenemi wyrokami, na pozbawienie wszelkich praw 
i zesłanie do rot w zakładach fabrycznych skazanej.

JW Schitder Jenerał-Adjutant J .C . K. MOŚCI, Na- 
cz'elnik Inżenierów armji czynnej, przybył z Homla do
Warszawy. ' .

JW . Rzeczywisty Radca Stanu .lan-Kanty H ołowski, 
N a cze ln y  Prokurator IX Departamentu Senatu Rządzą­
cego, wrócił do Warszawy z Karlsbad.

(Art. nad.) Szanowny JXięże Alexy Goszczyński, 
Kustoszu i Kaznodziejo Zakonu Wielebnych XX. tra n -  
ciszkanów Warszawskich, wybacz, że wdzięczność nie 
dozwala mi utaić szlachetności i Chrześcianskiej przy­
sługi, jaką wraz z Zakonnikami t e g o ż  Klasztoru, oraz 
z Wielebnemi XX. Kapucynami, raczyłeś uczvmc przy 
pochowaniu zwłok ś. p. Męża mego, Łukasza Chrzano­
wskiego. R ów nież składam podziękowanie szlachetnemu
współczuciu Osób, które raczyły przyłozyc się fak swo- 
im talentem jako i oddaniem ostatniego dowodu przy­
chyl mści dla nieboszczyka.— Karolina Chrzanowska.



Marja-Wiktorja źMelletów Agoguet Debray, opa­
trzona’ ŚŚ. SAKRAMENTAMI, przeżywszy lal 70, o- 
negdaj zakończyła życie. Pozostały Mąż wraz z Dziećmi 
i W nukami, zaprasza Przyjaciół i Znajomych, na wy­
prowadzenie zwłok, dziś o godz: 6tej po połud:, z Ka­
plicy XX. Bernardynów, na smętarz Powązk owski.

(Art: nad:.) W pośród licznych strat, jakich mia­
sto W arszawa  z powodu panującej epidemji doznało, 
możemy także policzyć i skon ś. p. Gabryeli z Kar- 
wosieckich Słupeckiej, żony Sekretarza Magistratu tu­
tejszego, w dniu 2 Sierp: r. b. przypadły,- w trzydziesto- 
kilko-letnim wieku jej życia. Kto znał ś .p . Gabrye- 
łę; ten tylko ocenić zdoła bolesny i dotkliwy cios, jaki 
spotkał przywiązanego męża, rodzinę, oraz życzliwych 
a mnogich przyjaciół, których ona przy wyższem 
ukształceniu umysłowem, niewymowną łagodnością 
charakteru, słodyczą, szczerością i prawością w postę­
powaniu. jednać i zniewalać ku sobie umiała. Kto znał 
ś. p. Gabryefę, ten nie powie, iż te kilka wierszy stano­
wią tylko prosty nekrolog pośmiertny, bo smutek i bo­
leść nawet siłą czasu zatrzeć się i ukoić niedające, są 
najlepszym i najmocniejszym rzadkich Jej cnot i wy­
sokich przymiotów dowodem. Pokój Ci więc anielska 
duszo cnotiiwej niewiasty! Skromną byłaś za życia, na 
skromnej i po śmierci poprzestaniesz wzmiance, którą 
cj słabe i nieudolne me pióro jako słusznie należny i
prawdziwie zasłużony hołd niesie.—  A. R....:.....

Dnia 13 z. m. zmarła 's Częstochowie, w 43 roku ży­
cia, ś. p- Einma z Bógńard Zielińska, małżonka zna­
nego w Warszawie Nauczyciela, wydawcy i Autora pism 
różnych Zielińskiego'.

\ \  d. 29’ z. ih., w majętności’ Ólśzahlłd', Pcic Au­
gustowskim, opatrzona ŚŚ. SAKRAMENTAMI, spo­
częła w ROGU, ś. p. Helena z Wibtskich Kujawska, Sę­
d z i n a  Pokoju Okręgu Augustowskiego, mając lat 42
wieku. , . . ,

Nie próżne jak widać były nasze wółama rodży wame 
się do miłośników starożytności, a cżegO najlepszy do­
wód mamy na otrzymanym świćió .'z Radmtiskiegó za­
bytku. Osobjiwośpią tą są naszyjniki i naramienniki, 
które Pan SózdBałand&wtbz ' ha'de'słał na ręce znane­
go archfedłogaPana F. M. Sobieszczańskiego. Dwie zaś 
z tych sztuk; Pan- Sobieszezański ofiarował Redakcji 
Kurjera, dla ułatwienia zwolennikom tych przedmio­
tów, obfcjrzenia takowych. P. Balandowicz w wycie­
czkach swoich zwiedził leżące o kilka mil pod Sandomie­
rzem  zwaliska zamku zwanego Między gór z  i położone­
go przy wsi tegoż imienia. Teraźniejszy właściciel W. 
Dtitreppi nicposiada żadnych o tym zamku wiadomości. 
W okolicy zaś różne obiegają o nim powiastki, które 
jak zwykłe raczej legendami aniżeli historją jego zwać 
można. Według jednych mieli tam mieszkać Glińscy; 
według zaś drugich, miała to być siedziba Zborowskich. 
Miejscowe podanie głosi, że niegdyś przed laty, miała to 
być warownia; a raczej schronienie wielu rozbójników, 
którzy trudnili się w okolicach rabunkiem. Rzecz za­
prawdę dziwna, że 'jeszcze nigdzie niespotkaliśmy się 
z opisem tych ruin, chociaż ma to być jeden z najpię­
kniejszych zabytków starożytniczych w Sandomierskim.

Według doniesień P. Bałandowicza, są jeszcze tam śla­
dy 2-piętrowej budowy przy lasku, u spodu zaś ruin, 
płynie rzeka Opatówka, a cały obraz przypomina nie­
jako okolice Szwajcarji. Podziemne lochy zachowane 
są w jak najlepszym stanie, i według podań miejsco- 
wychj mają, zajmować przestrzeń pół-milową. Dotąd 
wszakże nikt ich jeszcze n ie zwiedzał. P. Balandowicz 
Assessor Ekon:, wyznał sam szczerze, że i jemu także 
zbrakło na odwadze, do wykonania tego zamiaru. Nie 
dziwimy się wcale, bo taku wizyta, do podziemnych lo­
chów, wymaga nieco większych przygotowań, zwłaszcza 
dla oczyszczenia w pieczarach powietrza. Mamy je­
dnak nadzieję, że z czasem, odwiedziny te przyjdą do 
skutku, zwłaszcza gdy żywsza obudzi się ciekawość. 
Zanim wszakże dojdziemy do tego, zapraszamy chętnie 
wszystkich do obejrzenia wspomnionych, a nadesłanych 

.nam zabytków, gdyż po upływie niejakiego czasu, ustą­
pimy je P. Bolesławowi Podczaszyńskieinu, dla zdjęcia 
z nich rysunku i wzbogacenia pięknego zbioru jego, 
czyli Pamiętnika szlukpięknyęh. Starożytności te skła­
dają się z jednego pół-koła brązowego, czyli naszyjni­
ka, i z jednego naramiennika. Co do pierwszegp: na­
szyjniki znajdowano na całej północy, w kształcie wę­
żów zdeseniowemi narzynaniami po wierzchu, czasem 
z wiszącemi ozdobami, w kształcie kółek. Stryjkowski 
wspomina, że na Żmudzi za jćgo czasów (w X TI wieku) 
niewiasty obyczajem pogańskim, koła brązowe nosiły 
na szyi. W ogólności poszukiwania archeologiczne prze­
konywają, że brązowe ozdoby, najliczniejsze śą w pro­
wincjach bliższych morza Bałtyckiego. Kurhany żmu­
dź kie, inflandzkie i litewskie, daleko więcej podobnych 
zabytków przechowują, niżeli Ruś,.a, w właściwej Pol­
sce, dopiero po raz pierwszy o ile nam wiadomo, obe­
cnie odkryto. Podobieństwo zupełne tych ozdób, z od- 
grzebywanemi na północy, wyraźnie przekonywa, że 
istnienie ich w tych stronach, jest wypadkiem stosun- 
ków naszych zSkandynawami. Kolor tych brązów jest 

" zielonawo-skwitły. Co do drugiego: naramienniki, 
znajdowane dotąd na-ziemi Słowiańskiej, najczęściej 
były brązowe w kształcie węża; zapewne mającego ja­
kieś symboliczne znaczenie; znajdywano je na kościach 
rąk, albo na lewej stronie piersi skieletu, i o ile domy­
ślać śię można, służyć musiały do utrzymania lałdów 
sukni, których końce w tym kształcie yW n R zym ia n  
przez kółka zwanefibula alcidia, przechodzić mogły. 
Suknia niemająca kroju i spięcia, niezbędnie takiego 
rodzaju kółek potrzebowała. Robota takich kółek, do­
skonale jest wykończona. Na zakończenie opisu tego, 
dodać jeszcze musimy, iż Między górz starożytpy zamek, 
położony w dobrach Słatiitszówicó, znany-i ozęstó wspo­
minany w historji, o którego jednak istnieniu, w isto­
cie zaginęła pamięć i miejscowość, niegdyś da Królów 
Polskich należący, Kazimierz Wielki umierając, te­
stamentem w roku 1370, darował wiernemu swemu 
dworzaninowi Janowi Zahlice, w której jo familji ,na 
późne jeszcze czasy zostawał. Nawet odtąd rodzina 
ta, w jednej linji przyjęła tytuł Zaklików zMiędzy- 
górza. i licznemi czynami wsławiła się. Jakie były 
jej losy, i tego miejsca, należy to do obszerniejszych
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dziejów naszego kraju, w których wielokrotnie jedno i 
drugie na widownię publiczną występowali. .

Okulista Profesor Słowikowski, onegdaj wyjechał 
z W arszaw y  z powrotem do Krakowa. W Częstocho­
w ie  m iał się, zatrzymać przez czas niejaki. W  ciągu po­
bytu'swego w W arszaw ie, Dr. SławikłńcsM, wykonał 
kilka operacji okulistycznych, i wielu chorym rad 
swoich Udzielił. (Profesor Slawikows/ri, ozdobiony jest 
krzyżem, złotym  Franciszka Józefa).

Nakładem R. Friedelińa  Sięgarza przy ulicy Sena­
torskiej Nim 460,'wyszło Wydanie drugie powszechnie 
ulubiónego Śpiewu pod tytułem i Kalina, słowa 'T. Le­
nartowicza', muzyka Ignacego Komorowskiego. ! Cena 
kop. 60.

Goszcząca chwilowo w W arszawie  truppa Artystów 
opery, znanych z sw ej Europejskiej sławy, jak La- 
blache, Tamberlich i kilku innych, o których przy­
byciu do miasta tutejszego wspomnieliśmy, udała się 
już do Petersburga, gdzie zamówioną została do ta­
mecznej Opery na czas zimowy.

Doznanego zakładu P .Dziechcińskiego  przy ulicy 
Miodowej Nro 486,; nadeszły najnowsze ubrania dam­
skie, materjały wełniane i jedwabne angielskie i fran- 
cuzkie, na wszelkie okrycia jesienne i zimowe, oraz na 
kapelusze, czepeczki i kwiaty Paryzkie.

(Art. nad.) Słusznie powiedziałeś Panie Redaktorze 
w' wczorajszym Kurjęrze, że zbyt spieszne rzucenie się 
na* owOĆe i inne surowizny, jest przyczyną^ jeszcze zda­
rzających się. wypadków cholery. Niech każdy tak jak 
ja  ostrożnie postępuje, a będzie niezawodnie zdrów. 
Mnie naprzykład' gruszka  nic nie szkodziła, chociaż 
przez całą epidemjg z nią się nie rozstawałem, ale bo 
też to była gruSżkd twarda, ani weź ją  ugryźć, słowem 
gruszka złota, z mocnej blachy, bujająca w powietrzu 
jako szyld, nad znaną restauracją Pana Łaszkiem - 
cza, przy ulicy Rymarskiej. Nie zaprzeczam, że lubię 
bardzo owoce, ale W czasie, w którym za jedną gru ­
szkę możn a ’żydem- kichnąć,■ i nikt mi nawet nie krzy- 
knie na zdrowie! wolałem trzymać się twierdzenia ją- 
kiegttś filozofa, który utrzymuje, że wszystko można 
sobie wystawić', tak Więb siedząc za stołem w rzeczo­
nej traktjerni, spoglądałem na ową-olbrzymią gruszkę, 
a jadłem Wyborne befsztyki, pieczyste, zwięrzynkę, i 
dbbrze mi z tern było. 1 Ro też należy oddać sprawie­
dliwość właścicielowi tego zakładu:

Jak obiadek ci zastawi,
To się wraz apetyt czuje, 
lio i drób tam figuruje,
1 zajączek  się pojawi;
W inko  dobre, wytrawione,
B ilard  nową barw ą świeci,
Na nim bile jak szalone,
Tylko szturgnij, każda leci;
Chcesz m u zyk i , to rzecz niala,
Bo wnet z miejsca tajemnego,
Jak orkiestra niby cala,
Zegar utnie Hernaniego,
Cóś B erjo ta  lub Obera,
E l cetera, et cetera.—

Owoż z takienti gruszkam i radziłbym mieć do czynie­
nia, a będziemy pewno zdrowi.— A. W.

Wczoraj złożono w Redakcji K u rjera: od M. C. rs. I 
na odnowienie Ołtarza Cudownego PANA JEZUSA 
przy . słupie, w Kościele % X.Kąrm elitdw  .na .Krako;- 
Przedm:.-— Od M. Wdowy kop. 15, dla sierót pod opie- 
kąTow: War: Dobroczynności, na intencję M Wdowca. 
—  Idąc za dobrym przykładem A. W., złożyłem w tejże 
Redakcji dla Wdów i sierot pozostałych po zmarłyeh 
ńa cholerę, rs .7 , jako zfio część mojej miesięcznej pen­
sji, dziękując WSZECHMOCNEMU ROGU, za łaską- 
we ochronienie innie z całą rodziną od śmierci, w cza­
sie epidemji. K .W .—  Od S. rs. 4 dla sierot po chole­
rycznych.—  Od S. K. rs. 1 dla dotkniętej ciężkiem kale­
ctwem Leokadji, zamieszkałej przy ulicy F reta  N° 269, 
na sprawienie nowych kul. tej jedynej jej podpory. ,

(A. n.) Dotychczas podzielałem ogólne mniemanie, 
że tylko w W arszaw ie  dobrze ubranym być można; jak ­
że przecież zadziwiony zostałem, gdy przybywszy .do 
Częstochowy, zwiedziłem Magazyn krawiecki, świeżo 
przez P. Neumann w rynku Staromiejskim  założony. 
Nieustępuje on pod żadnym względem najcelniejszym 
tego rodzajuzakładoni stolicy; znalazłem w nim bo wiem 
obfity, zapas wszelkich: artykułów garderoby, futra, p ła­
szcze, paletoty, .tużurki, i t. d., aż do kapeluszy, czapek 
i butów, wszystko doskonałego wyrobu i w najlepszych 
gatunkach materjału. Moje zadziwienie zwiększyło się 
jeszcze*',gdy spostrzegłem że cena każdego przedmio­
tu znacznie niższą jest od innych zwycząjnych; gdyż 

EP. Neuman mając rozległe stosunki z zągranieżnemi 
1 kupcami i przestając na małym zysku, możę odda.wać 
swoje artykuły taniej. Dodać też winiepęm, że P , Nęp- 
mann. przyjmuje obstalunki niętylko na przedmioty 
męzkiego; lecz i damskiego ubioru, i ułątwia je z wzo­
rową akuratnością, i co wiele znaczy, po cenach mało 
wyższych od zagranicznych.— K. Oby;,Ziemski.

Kilka dni temu, jak mieliśmy przyjępipo.ś.ć słyszenia 
w jednym z domów, amatorskich na wieczorze muzy­
cznym,.nowy i piękny,śpiew, kompozycji Józefa Nowa­
kowskiego, pod tytułem Ilarcarola (podkład słów w ję- 
zyku polskim i włoskim)-, donosimy teraz że tm że ^piew 
opuścił LitografjęJ. Muller, i sprzedaje się w składach 
muzycznych S .S m n e w a ld a ,JL Friedlęina \  Bernstei­
na. Cena kop. 45. , iheyaaw •

Nr 35ty Tygodnika Lekarskiego wyszedł z druku, i 
zawiera artykuły: P P .Rosenblum i Jurkiewicz,a, oraz 
z Podola o jadowi tych.,ukąszeniach.

Właściciele magazynu przy ulicy Senatorskiej, Pań- 
stwo Sobolewscy, powrócili z Paryża, a zakład ich za­
pewne pokaże nam wkrótce rozliczne nowości.

Pugilares z pieniędzmi, znaleziony w wagonie na 
kolei żelaznej dnia 27 z. m., właściciel, po udowo­
dnieniu odebrał, i złożył na cel dobroczynny rs, 3 , któ­
re przeznaczono od* K. dla sierot po cholerycznych. 
(Nadesłane również na koszta druku kop. 30, Redakcja 
Kurjera  dołączyła do funduszów na cel powyższy.),

Na ostatnich targach W arszawskich  i Pragshich, 
płacono: za korzec 4ro-ć>yierciowy żyta  rs. 3 k. 48'/*; 
pszenicy  rs. 4 k . 83y2; jęczm ienia  rs,2( k. 33 '/z: owsa 
rs. 2 k. 2672 ; siana  furę jedno-konną od rs. 2 kop. 25 
do rs. 3 k.OT/iy, siana  furęparokonną od rs. 4 kęp. 5



—  1374 —

do rs. 5 k. 80; słom y  furę zwyczajną od rs. 1 kop. 20 
do rs. 1 kop. 95: kartofli korzec rs. 1 k. M/r, okow ity  
garniec rs . 1 kop. 15: szu m ów ki garniec kop. 69.

W czoraj zachorow ała w W arszaw ie  na cholerę osoba 
1, um arła 1; ogólna liczba pozostaje chorych 1.

W czoraj w Teatrze W ielkim  przyw ołani zostali: 
po Operze M arja de Rohan, Pani L eśkiew icz, P an ­
na Vallesi, P P . Ciaffei i S teller  po 4-kroć; po T ań ­
cach, P an i Turczynow icz, P anny : K a rsk a , K aro lina 
S tra u s , Koćm ierowska, F rejtag , i Pan M eunier. —  
W krótce w Teatrze W ielkim , daną będzie nowa Opera 
w 3 aktach, z muzyką P. Iia levy, p. t. Dolina A ndorry, 
tłóm aczona z francuzkiego  przez P. Jana Jasińskiego. 
D ekoracje i ubiory nowe. W  2gim akcie Tańce uk ła­
du P .Turczynow icza. Opera dyrygowaną będzie przez 
P . Ig -.D obrzyńskiego. G łów ne role przedstaw ią: P an i 
R yw acka, P anna R ivo li, P P . D obrski i Troschel.

Upłyniony tydzień w handlu zbożowym, żadnej nie- 
przyniósł zmiany. We F ran cji ceny p sze n icy  i innego 
zboża  nieprzestąją się podnosić; handel jednakże jest 
bez ożywienia, a piekarze niechętnie poddają się wym a­
ganiom właścicieli m ąki i zboża. W południow ych i 
wschodnich prow incjach więcej jest ruchu, tak z po­
wodu ciągłego na w ielką skalę w S zw a jc a rji, jak  tu 
wylewu rzek, które w ostatnich czasach ogrom ne szko­
dy poczyniły. —  W H ollandji i B elg ji, żadna zm iana 
niezaszła. Gdańska  giełda w upłynionym  tygodniu 
była bez życia. Szukano głów nie średnich gatunków, bo 
na tanim  ich kupnie, spekulacja główny riich zakłada.—  
W  ciągu tygodnia przedano z wody p sze n icy  łasztów 
394, ze spichrza 158. Pszen icę  z wody płacono w prze­
cięciu od 330 do 415 guldenów załaszt, czyli za korzec 
W arsz: r s .4  k o p :72 do r s .4 k .6 9 .  Tegoroczne pyszne 
ziarno z wagą 133 funt: hol:, otrzym ało 450 guide: za 
łaszt, czyli rsr. 5 kop. 7 za korzec.—  Gdańsk, dnia 
30go W rześnia 1852 ro k u .—  M akowski, K endzior  
et Comp:.

W Cesarstwie, istn iało  w roku 1850, papierni 158, 
w których 14,300 robotników , w yrobiło 1 ,500,000 ryz 
papieru  we w szystkich gatunkach, od najcieńszego we­
linowego do pakowego.

Na tegoroczny ja rm ark  w N iżnym  N owogrodzie, 
przywieziono z K iach ty  42,000 skrzynek h erbaty; 
z Moskwy 2 ,700 skrzynek. H erbaty w cegiełkach by­
ło  8,000 skrzynek. M iedzi było około 90,000 pudów. 
Ż elaza  do 4,600 pudów. W yrobów chemicznych  za w ar­
tość 4,000,000 rs. Farb  11,000 pudów. Cukru  5 ,000 
beczek (150,000 pudów), prócz 700 beczek (2,100 pu­
dów), cukru z buraków. Towarów jedwabnych, wełnia- 
nianych etc., produkcji krajowej, było za wartość pó ł­
tora m iljona rs r. więcej jak  w roku zeszłym. Potażu  
przywieziono do 75,000 pudów; łu gu  180,000 pu­
dów.

W spom nieliśm y w r. z., że 1*0. Golubkow i lira : E . 
WulVcn-Czapski, ofiarowali pierwszy 30,000 rs., a d ru­
gi 27,000 rs. na uzupełnienie kosztów w yprawy uczo­
nej, k tó rą  C e s a r s k i e  Towarzystwo Geograficzne w  P e­
tersbu rgu , dla zbadania półw yspu Kam czackiego  za­

m ierzyło. 1 Prace przygotowawcze do tej wyprawy są już 
w  znacznej części gotowe. Będzie ona składać się z 12tu 
osób, podzielonych na oddziały: fizyczny i matem aty­
czny, pod głów nym  zarządem Jenerała-G ubernatora 
S yb er ji W schodniej. Pierw szy z tych oddziałów w yru­
szy już w końcu r. b., drugi w r. 1853. W yprawa trw ać 
będzie lat 6, licząc w to rok  na podróż tam i napowrót.

A m e r y k a . —  Rząd P eru w iań sk i uzbraja się jak  może 
dla obrony wyspy Lobos. —  Spór Stanów  Zjednoczo­
nych  z A n gtją  o rybołostw o, wcale ukończonym  nie 
został; owszem, an gielsk ie  okręta  strażnicze ciągle za­
b iera ją  statki rybackie A m erykanów , zbyt zbliżające 
się do brzegów.

A nglja . —  Dzienniki m inisterjalne nic nie wspo­
m inają o m issji P . B ulw er  do R zym u; inne dzienniki 
dowodzą, że m issja ta całkiem  się nie powiodła. —  
P ro jek t telegrafu podm orskiego między A m eryką  i An- 
g lją , nie upadł; P P . H arrisson  podają nowe do niego 
plany. Ciągnąć wprost z A n g lji drut na 3,000 m il aug: 
długi, bardzo trudno, tembardziej, że dna Oceanu 
w wiciu m iejscach o łow ianką dostać nie można było, 
chociaż lina m iała długości do 5 mil apg:, pocięte też 
ono dolinam i wązkiem i od l/z  do 2 mil ang: szerokości 
i ostrem i skałam i, o które drut przy pierwszem mo- 
cniejszem wzburzeniu, m ógłby się rozerwać; na całej 
zaś przestrzeni Oceanu, ledwo dwa punkta Three Chi- 
menneys i Jacquet Island, pod 30 do 40 stopniem  dłu­
gości zacho: do oparcia drutu spotyka się. P ełno też na 
dnie morza roślin  kolosalnych m orskich, pomiędzy k tó ­
re raz zaplątanego drutu, żadna siła  ludzka nie dobędzie. 
P P . H arrisson  więc projektują, by telegrafu linję po­
prowadzić z północnego krańca Szkocji do wysp Or­
kney, Shettland, Farroe  z tam tąd do Islandji, z tej do 
południowej Groenlandji, ku ciaśninie D avis , n are­
szcie przez tę ciaśninę i Hudson  do wyższej Kanady, 
Kwebeku iStanów Zjednoczonych. L inja ta daje,wiele 
punktów  stałych dla oparcia drutu; odległości podm or­
skie są mniejsze, największa z Farroe  do Islan d ji wy­
nosi 500 m il ang:, a g run t je s t dobry. W prawdzie 
lin ja  ta jest dłuższa i kosztowniejsza, co wcale szybko­
ści prądu elektrycznego nie spóźni, ale praktyczniejsza 
jak  owa w prost z A nglji. Może się też stać początkiem 
w ielkiej lin ji opasującej całą ziemię, bo ją  m ożna ła ­
twiej pociągnąć ku  ciaśninie B eringa, przez tę do brze­
gów ro& syjsko-azjatyckieh, a z tam tąd lądem dosięgnie 
wszystkich krajów  wschodniego pó łsferza.—  Oprócz 
już ogłoszonych tytułów  Xięcia W ellington, dostojny 
Wódz posiadał jeszcze trzy zaszczy'ty francuzkie, o któ­
rych dzienniki nie piszą. A rtur W ellesley, był Xięciem 
de B ruń oyyreF rancji, M arszałkiem Francuzkim  i Ka­
walerem Śgo DUCHA, z nominacji L udw ika X V III. 
(W ieś Brunoy pod Teres, na drodze z P a ryża  do Lyo­
nu. była kiedyś rezydencją monarszą).

A u s t r j a . —  Ban K roacji przyjmować będzie Cesarza 
na gran icy .—  Rząd wyśle do granicy Kom issarza Bo- 
śn ji, k tóry czuwać ma nad utrzym aniem biednych wy­
chodźców bośnijskich.—  Pomiędzy Monachjum  a Wie-
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dniem, ciągły ruch gońców w sprawie handlowo-celnej, 
której stanowcze rozstrzygnienie jeszcze dalekie.

F r a n c ja . P aryż 27 Września.— Monitor dziś nic 
nowego nie donosi o machinie piekielnej i spisku, od­
krytym w M arsytji; inne dzienniki milczą także; orga­
na miejscowe tu nadeszłe nie podają żadnych nowych 
szczegółów, owszem mniej zdają się wiedzieć jak Pa- 
ryzkie, które z Ministerjum policji raport otrzymały. 
U kilku znanyćh z burzliwości demokratów, policja ro­
biła poszukiwania, ale nic kompromitującego nie zna­
lazła. Dziś głoszą jednak, że spiskowi stawieni będą 
przed najwyższym sądem narodowym, co wskazuje, że 
wielką wagę do odkrycia rząd przywięzuje. —  W Mar­
sy Ij i, Prezydent przyjmowany był z niesłychanym zapa­
łem; według otrzymanej dziś depeszy telegraficznej, 
wsiadł on na pokład okrętu linjowego Napoleon, by 
oglądać manewra całej eskadry w Tulonie zebranej. 
Widok to będzie wspaniały, i nic piękniejszego już za­
pewne Prezydent w całej podróży nie ujrzy. W Tulonie 
zebrano eskadrę z 8 okrętów bojowych, jednej fregaty 
żaglowej, ze 20tu przeszło parowych fregat, korwet, 
brygów, nie licząc mniejszych statków.— Wieść tu cho­
dzi, że deputacja z Senatorów ma udać się na przeciw 
Xięcia Prezydenta do Tours, i ofiarować mu koronę; 
mylne to gadaniny; z Senatorów najprzód nie ma niko­
go w Paryżu, wszyscy bawią na wsi lub za granicą, 
nic wiadomo też jakiem prawem deputacja koronę ofia- 
rowaćby by mogła.—  Wybory dziś tak szły jak wczo­
raj; wyborcom głosować się nie chciało; nawet Patrie  
przyznaje, że zapewne spełzną na niczem, dla braku pra­
wnej liczby.—  Dziś po raz pierwszy gwardja nar: roz­
poczęła służbę; dwie sekcje Igo bataljonu, zaciągnęły 
na wartę w Palais-Royal; wyborna kapela, poprzedza­
jąca oddział, była owicie od niego liczniejszą.— Wczo­
raj wrócił tu z Niemiec Arcy-Biskup Sibour.— Na pro­
wincji Prefekci, utrudniają bardzo pozwolenia na 
wszelkie szynki wina i spirytualjów. —  Armja Lyonu 
zostanie zmniejszoną o dwa pułki.— Niejaki P. Giffart 
puścił się balonem niedawno z nowym aparatem do kie­
rowania; wprawdzie nie mógł on biedź przeciw wiatro­
wi, ale zdołał robić zawroty, co już jest pewnym postę­
pem w sztuce kierowania balonami.

H i s z p a n i a .—  Urzędowa Gazeta ogłosiła odezwę H isz­
panów, by przywdziali żałobę z powodu śmierci Xcia 
Wellington, ich dzielnego współ-towarzysza broni 
w wojnie o niepodległość.— Mówią znowu, że korte- 
zy zwołanemi będą w końcu Października lub począt­
ku Listopada. — Królowa matka w Listopadzie z Ta- 
rancon uda się do Walencji na dni 14, ztamtąd przez 
Marsy/jg do Paryża, gdzie zabawi całą zimę. Zabierze 
z sobą dwie swoje dorosłe córki i Xięcia Rianzares. 
Podobno podróż ta ma pewne małżeńskie projekta na 
widoku.—  W uniwersyteatch zalecono dawać więcej ła ­
ciny i greczyzny; języki zaś żyjące zostawiono do woli 
uczniów.

W ł o c h y . — Zapow iedziane odwiedziny 'Króla Nea- 
politańslriego w Porto d'Anzo, odłożonemi zostały dla 
słabości Królowej; z powodu porobionych przygoto­

wań, P a p i e ż  ten starożytny port zwiedził i rozkazał, 
by kosztem rządu wzniesiono kamienne domy w miejsce 
ubogich rybackich lepianek.—Podróż Jenerała Gemeau 
do Paryża, ma zostawać w związku z projektem o- 
puszezenia Włock przez Francuzów i zatrzymaniem 
tylko garnizonów w Civ it. a- Veeckia i w zamku Śgo A- 
niola.— W Turynie zajmują się stosunkami pomię­
dzy Sardynją  i Francją.—  Z Sycylji donoszą pod d. 13 
z. m., że wybuch Etny nie ustaje; lawa posuwa się wol­
no, bo spadzistość jest mała, w tej chwili zagraża osa­
dzie Giare; stosownie do kierunku w ietrzne chmury 
popiołu trapią mieszkańców Messyny, Catanea, Gir- 
genti, lub Castro Giovani.

R o z m a it o ś c i .—Z odbytej podróży do Strasburga,opo­
wiadają fakt, dowodzący bardzo silnej woli i mocy pa­
nowania nad sobą, w osobie Xięeia Prezydenta Rze­
czypospolitej Frańcuz/aej. Wiadomo, że Xiążę cierpi 
od dawna na chroniczne bole reumatyczne, pochodzące 
może z więzienia Ham. W takich razach, stawiają mu 
zwykle bańlń, przynajmniej tak ordynuje przyboczny 
lekarz Dr Conneau. Przybywszy do Strasburga, bar­
dzo dotkliwe bóle tego rodzaju chwyciły Prezydenta, a 
służbowi Adjutanci nie ukrywali swojego zafrasowania, 
gdy właśnie trzeba było nazajutrz rano wyjechać na pa­
radę. Co tu robić? Dr Conneau został w Paryżu ; ra­
dzili więcXięciu, aby po innego posłał lekarza. »Tego 
nie zrobię”, odrzekł Ludwik-Napoleon spokojnie, »gdy- 
bym dziś w Strasburgu  był chorym, jutro by mówio­
no w P aryżu , żem umarł. Zresztą, nie potrzebuję le­
karza, mam przy sobie pewny sposób, który mi zawsze 
był pomocnym.” To mówiąc, wziął zapaloną świecę 
woskowfą, i z wolna pociągał ogniem po bolesnych miej­
scach. Nazajutrz rano wsiadł na koń, i odbył przegląd 
wojska.—  Młody człowiek, pięknie ubrany i dobrego 
ułożenia, wszedł do pewnego lekarza, i spytał w przed­
pokoju: »Czy zastałem tu mego ojca?” »Nie”, odpowie 
służący. iiTo poczekam”, rzeknie młody, »nadejdzie 
niebawem.” Usiadł, a po chwili prosił o szklankę wo­
dy. Służący poszedł po wodę, a młody człowiek zamie­
nił w czasie jego niebylności kilka srebrnych sztućców 
będących w kredensie, na inne równie świetne, ale pak- 
fontowe, które miał przy sobie. Schowawszy zabrane 
do kieszeni, na tern samem znów siedział miejscu, gdy 
służący z wodą powrócił. Wypił spokojnie, podzięko­
wał, i w kilka minut spojrzawszy na zegarek, powstał 
mówiąc, że ojca jego zapewne coś zaszło, skoro go 
dotąd niem a. Pożegnawszy lokaja, oddalił się wolnym 
krokiem. Przy obiedzie dopiero wydała się fatalna za­
miana. —  Pewien Jegomość, który oszukaństwem i 
zmyślonemi bankructwami zebrał ogromne pieniądze, 
ciągle się obawiał, żeby mu je  złodzieje nie skradli. 
Mając tern nabitą głowę, zerwał się jednej nocy z łóżka, 
i zaczął krzyczeć: złodzieje! złodzieje!. Słysząc to służą­
cy, wpada ze świecą, a obejrzawszy każdy kącik, rzekł:
))Panie, ja tu nie widzę żadnego złodzieja, prócz Pana.”

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
B orkow sk i M axy: O by: z Kielc n r 625 ; B rom irski S tan: Oby: z Ł a ­

zów  n r 1 346; B uczyński F ran : Oby: z Gub: G rodzieńskiej n r 2852 ;.
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Czajkowski Winc: Oby: z Truskawy nr J.S20; Grabowski Ant: Br.
ikiej nr 636/7; Grabowski Kązirn: Oby: z JParygą nr7. Mrogi Bielawskiej 

613; Janowski R ad:D w :z Paryża nr 57.0; Ludwig Edw: Aptekarz 
7, Drezna nr 1103; Mleczko Onufry Oby: z Gub: Witebskiej nr 625; 
PoIIe Marja Jenerał owa z. Grodna nr 414; Rozmauitb Stau: Kup; 
z Krakowa nr 1314;

W yjecha li:  Eliaszewicz Mich: Oby: do Ccsarslwą; Łuszczewski 
Mich: Oby: do Jeżową; Manpgiewjczowie Mieli: ijgn : Oby: do Ka- 

-wenczyna; Xz<; Teujszfc\v Jene:-Mąjor do Alesol y.

PLASTER WYGUBIAJĄCY ODCISK 1.
Plaster ten wyśmienity, aprobowany, którego skuteczność io .  
ita ła  uznaną tak zagranicą, jako też prz.Cz Wiele Osób tutej­
szych, niezawodnie w krótkim czasie wygubiający Odciski, 
jest dp nabycia w Sklepie Rozmaitości M. Konopackiego w do­
mu Towarzystwa Dobroczynności. K. Zawisza.

_ D O \IESIE\T.ł.
Z mocy upoważnienia JW . Prezesa Tryji: Gy\v: tutejszego, oraz 

Mady familijnej, sprzedane będą przez publiczną licytację, w dniu 
25 W rześnia (7 Paźdz:) r. li. w Warszawie pod N r >1311, o godz: 
10 z rana, Ruchomóśći do spadku po Wilhelmie i Barbarze Małż: 
Dommel należące, t. j. Słonina, Sadło, wszelkiego rodzaju Wędliny, 
Meble, Pościel, Garderoba, Bielizna, Szkło,Fajans, irozmaite Sprzę­
ty  gospodarskie, dwie Bryczki, Wóz, Koń, i Zaprzęgi, a to za go­
towe natychmiast płacić się mające, pieniądze.—  J . D zięeia łkis- 
aeioz, Rejent K. Z. G. W.

W  skutek upoważnienia Radcy J§tąuu Prezesa Tryb: W krsz:, i na 
żądanie Opieki nieletnich po Karolu Tomas pozostałych dzieci, od­
bywać się będzie sprzedaż przez publiczną licytację Ruchomości, a 
mianowicie: Mebli, Srebra, Skór rozmaitych wyprawnyijh i Na­
rzędzi białoskórniczybh, w W arszawie pod Nr 2710 przy ul: Mu­
larskiej, a to w dniach'22/4 i 25 Września (7 Paźdz:) r. b. o godz: 
.10 z rana i dni następnych.— J.\Noskoioski.

JUTRO o godz: 10 z rana, na placu za Żelazną Bramą, różne 
-wyroby Blacharskie, Szafy sklepowe, i różneMeble;—  tegoż,dnia 
o godz: I z  pbłudnia, na tąpgu publicznym w rynku StaregoM ia­
sta, różne Obrazy olcjuo-malowane, Billard mahoniowy z rekw i­
zytami, Meble, Lustra, Forlepjan i Ł p., wszystkie w W arszawie 
w drodze exekucji sądowej, przez publiczną licytację sprzedane 
będą niezawodnie.—  Leop: /h'cA'ars/cAK.

Żądani są do dóbr: RACHMISTRZ bezźenny, któryby posia­
dał język polski i rossyjski;-— JEOMETRA;—  HUTNIK dyry­
gujący, hutą szklaną;—  GOIIZĘLANY zarazem znający, sztukę 

. browarną;—  OLEJARZ;—- tudzież 2ch młody ch ludzi na PISA­
RZY; wszyscy bezżenni. Wiadomość w Kantorze Zalewskiej Nr 
489«, ulica Długa.

Syndycy tymczasowi mąssy upadłości Izaaka Spiesman.-— Zawia­
damiają, iż w dalszej kontynuacji, odbvyva się licytacja, przy placu 
Krasińskich, w Sklepie frontowym, w domu zwanym Stary Teatr, 
,wd. 22 Września (4 Paźdz:) r.b ., zacznie się od gadziny 10 z rana; 
zaś w dni następne zawsze jod godz; 3 zpoludąia. Sprzedawane tam 
będą.różne Towary; galanteryjne, Szkło, W łóczka w różnych ga­
tunkach, Kanwa, Desenie do roboty na kanwie, oraz Lalki i Zaba­
wki dziecinne. —  Józef B y s tr y ,  Patron. Max Salberg.

Ktoby miał do sprzedania1 I łO B I E H .  drewnia­
ny lub murowany, z obszernym placem lub ogro-

Krystyan K loetze , F A B H Y K  IA T  l'O  j  
W O i E O W ,  przeniósł sw ąFąbęykę z ulicy O r-g  
lej, pod Nr 790 przy ul: Elektoralnej, wprostKo- A
mory.

ULA H E T  A poczwórna; It  A ll  ETY' podwójne; H.O- n 
TC35E landarowe; M.OC25E Z fbrdeklami, wszy'slkie n a re -(t 
^sorach stojących; oraz II A łlE T  Y’ na saniach; XAXAITY 
IJna pojedynkę, wszystko Wyrestaurowanc, do sprzedania; w ia-(l 
IdoUiąść przy ulicy Ogrodowej pod N r '880, niedochodząc Bia-z 

.Jlłęj:—  tamże przyjmują się Powozy na wozownię.

Komisarz Administr: Cyrk: Igo i lig o .—  Nd żądanie Sukcesso- 
rów , podaje niniejszem do powszechnej wiadomości, iż w dniu 
(22 W rześnia (4 Października) i-, b. o godzinie.lO z rana, odbyw ać 
się będzie w Klasztorze XX. Bernardynów pod Nr 367/8, licyta­
cja głośna na sprzedaż Ruchomości, po ś. p. Bonawenturze Kołacz­
kowskim pozostałych, j. t. Garderoby, Bielizny/Pościeli, Mebli, 
i Srebra; mający clięć kupna, zechcą się/zgłosić w ćzdsie i miej­
scu powyż oznaczonym.—  Radca Honorowy, Pawtow.icz.

TI l l i S * l l A \ I I i  Igo piętra, składające się z 4ch du-Ł

pr/y  nlicy Leszno, w dom uŃ ro' 720, wprost Kościoła XX. K ar-ij 
Wmelitów. Wiadomość na miejscu u Góspodarza,

dem, w jakiejkolwiek części miasta* od, suinłny rs. 
1,000. do 5,000;—  oraz jest KAPITAŁ od supimy

rs. 1,000 do.0,000, który może być użyty, na Ąyspólue prowa­
dzenie korzystnie prowadzonej fabryki, lub tez uskutecznienie 
pewnego i dogodąego przedsięwzięcia. Wiadomość pod Nr 1762 
przy ulicy: Marszałkowskiej, u Służącego Wincentego.

Komisarz Administr: Cyrk: 12 M. W arszawy. Z mocy uchwały 
Rady familijnej, podaje do publicznej wiadomości, iz JUTRO o godz: 

rano, w Pradze pod Nr 216, odbywać się będzie sprzedaż przez 
i publiczną licytację, na pozostałe po zmarłych Łocbockich, Rucho­
mości, j. t.Precjoza, Miedź, Meble, Pościel, Kon, Bryczka, i t. p.

Jerzm anow ski.

W nowo otworzonej Fabryce Kapeluszy Słomkowych i 
Ryżowych Z. Laube, w domu pod Nrem 57S przy ulicy D łu-%  

Agiej, jest do zbycia” I HI: IX1 IE  brązowane do okien,kk 
.fabryki Pctersburgskiej, jako to: Narożniki, Sufrygle w ię -1 /
/ksze i mniejsze, oraz Zawiasy, pocenie bardzo przystępnej.%

.  -  -  -

Z powodu wyjazdu, są do sprzedania w domu dawniej Kosma- 
lego-Nro 935 i 6, przy ulicy Zatyłki, po cćnach nader przystę­
pnych, następujące nowe rzeczy: dwie IIO E llltY  jedwabne; 
Chustka duża damska wełniana; Boa białe łdlSędkie;'Lichtarze 
duże brązowe; ’a przytępi Landszaft duży historyczny, pracowi­
tą damską robotą, w złoconych ramach. Wiadomość uW łaści- 
cicla domu.

W domu pod Nr 163 przy ulicy Nowoiniejskiej, Gdańską Pi­
wnicą zwanym, jest do zbycia w każdym czasie, ZAKŁAD na 
kawiarnię, lub t. p. inny.1 Wiadomość pod Nr 190 przy ulicy 
Kr/.ywc-Koło, na lm  piętrze.

1 * 0 1 1 .0  J  Kawalerski, przy familji, z oddzielnym wchodem, 
do najęcia od. Sgo Października r.l). Wiadomość w handlu win 
W . Rozmąnita, pod Ną 10 na Zapiecku.

I i  A l* A O E I I U O Y Y E  V A E 1 IX .IE .—  Podpisany za­
wiadamiam Sz: PP. Amatorów Myślistwa, ze wyrabiam z grubej 
skóry, nowy rodzaj Kap, dopiero co wynalezionych w Paryżu, 
które włożywszy na zamek od fuzji, chronią tenże od wilgoci, 
kurzu, a nąjważniejszem od przypadkowych wystrzałów, z któ­
rych częstokroć.bardzo złe skutki wynikają; nie źle byłoby, aże­
by każdy z Śżano: Panów, posiadający fuzję, miół także i kapę, 
która tyle jest pożyteczną, a naWet konieczną; cena przylem jest 2 
bardzo umiarkowaną t. j. rubla sr: za sztukę.—  A. S zto lzm a n n , 
Siodlarz, Nr 428, na Krąk:-Przedm:v

Pod N r 1297 przy ulicy Nowy-Swiat, na lm piętrze od fron­
tu, potrzebną jest zaraz I* UA S X I 'XIIA do małego dziecka, 
opatrzona dobremi świadectwami.

Onegdaj, zgubiono PORTE-MONNAIE (Nosi-grosz), w Kościele 
XX. Kapucynów, zawierające w sobie około rs. 15, i dwa Bile­
ty  na Loterję Nr 1394 i 15,867. Ktoby takowe posiadał, na nic 
mu się nie przydadzą, gdyż W Kantorze ostrzeżenie uczynione 
zostało; łaskaw y Znalazca raczy oddać pod Nr 590 przy ulicy 
Długiej, nę le  piętro od frontu, za nagrodą.

W I X O I L U  O  Y  świeżych, dojrzałych, rozpocznie się sprze- t
daż z dniem dzisiejszym, po cenie przystępnej pod Nr 393 b, na 
Krako:-Przcdm:, u Murgrabiego.
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.'/D o -S k ład u  Sukna Henryka Unruh , . iiadszetft św ieży 'f$ińs|ji>rt 
I i O B T O W  zimowych zagranicznych, w  najnowszych dese­
niach; tudziez I l O l l T Y  dubeltowe, na P ale to ty  w m uznydi 
kMnimęhe-r- w  tym że Składzie, także dostać mbżiia PA LETO TY  
i PONCjłO. gotow e,.„M

Ouegdaj z rana , idąc od Sgo K rzyża, K rakd:-Przćdm :, prżeż 
;P,ocztę, na ulicę Senatorską, do jjlag iśtratu , zgubiono T A B A -  
I A I E I K H J Ę  .bukszpanową, szyldkretem  w ew nątrz  w yłożoną, 
na kantach w  nowe srebro okutą. Uczciw y Znalazca raczy od­
dać do Urzędu Miar i W ag, przy  M agistracie M. W arszaw y , 
za nagrodą rsr . 2 .

D O W Ó D  na zastawione w  Banku Pols; Kosztowności, o- 
znaczOny N r 35,94S, zagubionym został. Uprasza się Znalazcę
0 oddanie lakowego do Magazynu Mód, pod N r 052 przy ulicy 
Przejazd.

Do Pralni Paryzkiej i Farbiarni Berlińskiej, potrzebną jest. 
■PA1V1VIA Sklepowa, mówiąca po polsku i po niemiecku. W ia ­
domość w  domu narożnym przy  ulicy K rako:-Przedm : i Króle­
wskiej pod N r 412.

X FABRYKA ŁITSTER 5
| B R A C I  L E S S E R ,  5
$ p r z y  Placu Krasińskich, }
|  Ma honor donieść, iż S I Ł Ł A O  ( S Ł Ó A ł T W  je j, zawsze 
} opatrzony w assort yiueii! w \ liorow veil Ł A J S lE M l ' bez ram ,
} w  ram ach: złoconych, palisandrow ych, mahoniowych, oraz i 
5 rzeźbą zdobnych i porcelanowych, w formach zupełnie nowych, j 
|  pod względem w ylw orności i gustu nic do życzenia niezosta-J
1 w iających; obecnie tak powiększonym został, iż co do piękno- 4 
Mści .szkieł, i niepraktykow anych dotąd z n a c z n i e  z n i ź o - '  
5 n y c l i  c e n ,  wszelkim wymaganiom .zadość Uczynić je s t i 
5 w  stanie.—  Znajdzie tam każdy co pragnie, od L usterka z a ,  
ł  parę złotych, aż do okazałych Zw ierciadeł za rubli sr. 900.—  j 
i Tamże nabyć można T ualcty  damskie i L ustra  'stojące (Tri) j 
v meau) w  najświeższych fasonach. 3 
j F ab ry k a  przyjm uje także,, reparacje .uszkodzonych L u ste r;; 
(niemniej wszelkie obstalunki tak, na prOw incję, jako też  do Ce4 ! 
; sarstw a.H ossyjskiegb z najw iększą akuralnością uskutecznia. ,

Dwa J P < M l © J E  zKuebnią, D rw alnią, na dole do dajęcia cdisgo 
M ichała, pod N r 2372 przy  ulicy Dzielnej.. W iadomość na miej­
sc u .—  Tamże potrzebna je s t  IP A M Q E W M A , któraby  mógla 
udzielać początkowe nauki, a szczególnie języka niemieckiego i 
rossyjskiego.

Pod N r  2360 przy ulicy D zielna, są do w ynajęcia od Sgo 
M ięjjalar. 1). następujące 1 0 H . A Ł E ;  4 ry  Pokoje mogące się 
podzielić na dwa Mieszkania, każde z oddzielną Kuchnią, 3 P o ­
koje z Kuchnią ang: od frontu ulicy Dzielnej; dw a Pokoje K a­
wale,rskię, .w, pficynie.; wszystkie, te Lokale na dole; riadto S taj- 
pia i W ozownia. W iadomość na miejscu.

Ś W IE C E  ST E A U V SiO W ® , piękne, b iałe i dobrze 
palące się, sprzedają się paczka po kop. 25 w  F abryce W yrobów  
Chemicznych A. Gottlieb, pod Nrem 467 przy ulicy,Senatorskiej, 
w  dodlb Leweiiberga. Paczki obejmują w  sobie Świec po 8, 6 , 
5, 4 i 3.—  Znajdują się także i powozowe.

l^W IŁŁO CA CH , W ojciecha Kubarskicgo, przy ulicy Bro-N?
gwarnej pod N r 2734, gdzie znak nad Budką miejsce wskazu, J E >

Fje; zaopatrzony został w  tym roku w  najpiękniejsze.,grube . i( | 
jjśrednie drzewo ŚOlSlMOłAE suche, rdzenne i zdrow e, orazA 

9 O I . S Z Ó W E )  również suche i zd ro w e .. Magazyn Tzeczonyjf 
i\sprzedaje drzewo po cenach um iarkow anych; jak  ■poprzednich A 
y la t  tak i obecnie, można wszelkie drzew o do opału zam aw iać, o 
IW Składzie H E R B A T A , pod tąż samą lirm ą przy ulicyV 
r.K rak:-Przedm ; N r 455/6 w  domu W . D obrycza, w prost Nowe-,™ 

ja/.(i u do W isły . Drzewo zakupione/natychm iast odsyłasięw  
vskazanego miejsca przez kupującego. J j 1

D w a P Ł A C E  jeden przy ulicy M arszałkow skiej, a ..drugi 
przy ulicy’ Chmielnej, wblizkości Kolei żelaznej, są do sprzeda­
nia z wolnej ręki. W iadomość pod N r 1582 rl/i, p rzy  ulicy lJe- 
rozolimskiej, u W łaściciela domu, z rana do godziny 9ej, z połu­
dnia od 12 do 3ej.

JAAlASli.A ItEM,

§w najprzedniejszym gatunku, nadszedł w prost z Londynu doić 
. Handlu BRACI ŁEŚSER , przy placu Krasińskich, w  sta ry m j*  

. ^ T e a trz e , i sprzedaje, się butelka po rs. 1 kop. 20. ‘ jy

II  Dwie nowe, beraźuiejsze-
go fasonu, jedna z wierzchem, d rugahez , obie.na 
lezących resorach, są do sprzedania przy  ulicy N o- 

Nr. 2424. W iadom ość w  W arsztacie  Kołodziejskim.

W A G I  z gvvichTami, fabryki Paryz/nejS  
w zupełnie dobrym stanie, zdatne do.Cu-jjS 
kieraty-Apteki, lub innego handlu, są. k a ^  

tlego czasu do sprzedania. W iadom ość w  Zakładzii 
j’Perukarsko-Fryziersk’im, Nr 4 7 7 «  przy ulicy .Yoiro-% 
Seriafórs/fie/..

Jeżeliby k tóren z Szan; O byw ateli K rólestw a Polsk:, 
m iał jakowe: S U M M IT  do podniesienia z depozytu S ą­
dowego Lwowskiego, tedy za okazaniem p raw  swoich 
i odstąpieniem umówionego procentu, może mieć. Sobie 

tu  w 'W arszaw ie  w ypłaconą należytość sw oję. W  czcm bliższa, 
wiadomość w  Kancch Ziemiańskiej, u Rejenta Grossa.

■w jęc ia  od Sgo Michała r .  b ., L O K A L E  średnie z 2ch P o /%  
A k o i i Kuchni, o dwóch wejściach składające się, i mniejsze, (1  
# t a k  dla kaw alerów  jakoteż i dla żonatych; tudzież S K L E -X  
# P Y  na procedery. W iadomość u Rządcy Domu. \

NIERUCHOMOŚĆ w  W arszaw ie pod N r 1582 k  poło­
żona, do Sukces: Jozefa Makowskiego należąca, sk łada­
jąca  się z Kamienicy o piętrze m asyw  m urow anej, liczne- 
mi zabudowaniami i ogrodem, a w  szczególności m ająca 

•znaczny plac frontem od ulicy M arszałkow i: i Jerozolims:, naprze- 
chv Kolei narożnie położonej, na żądanie >v sp o ł  su k ęe s s or o w  Mako­
wskich, sprzedauą zostanie w  drodze działów' na licytacji sądow ej, 
w d. 26 W rześnia (8 Paźdz:) r . b. przed W . Kul.ikiew iczem Sędzią 
delegowanym, zaczynając od rs. 15,670 k. 51 , jako w artości przez 

•biegłych ustanowionej. O w'arunkach sprzedaży wiadomość po- 
w ziąść można u  P isarza T ryb: W ydz: 2go, lub Obrońcy popierające­
go sprzedaż pod N r 2476/7  zamieszkałego.

I lA F IN E IW A  CUIAIIU, w  mieście Ł o m ży , G ubeę-$| 
Ł i j i  Augustowskiej nad rzeką N arw ią  położona, do w spó ł-w ła-®  
|rścicieli M. Kolińskiego, M. Nowińskiego, J. Kdel i Z. Jaw ifkffe

a, ■ z dniem 1
Smzasu znacznym
W, W V „ '

iem 17 Lipca r . b. otw orzoną została, i do te g o #  
m zapasem Cukru ju z  je s t zaopatrzoną. fte

W łaściciele Ralinerji, polecając się swoim w yrobeinM  
Szanowmej Publiczności, zaręczają za dobroć gatunku,§

W  nocy z dnia 24 na 25 z. m. w e wsi Płocbocinie Po>v: W ar§z:r 
skradziono gw ałtow nym  sposobem następujące kosztowności: 
IA O Ł C 5 K Y I4 . brylantow y; 3 sz nurk iP ere ł orientalnych z klam er­
ką  brylantow ą; Bransoletę zło tą; garnitur z ło ty  składający \;się 
z Kolczyków, Naszyjników', Broszy i Bransolety wysadzanej tu r­
kusami i granatam i; dw a Kamienie Kamee zwane z w yrytem i fi­
gurami; 24 Łyżek stołow ych srebrnych; 13 Łyzeczck od kawyi: 
12 Noży; Łyżkę w azow ą; L ichtarz i różne drobne przedmiotu. 
Srebro było z cy frą  A. J. Uprasza się P P . Jubilerów  i inne osoby*
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iż b y  w ra z ie  p o w zięc ia  s iad u , dali znać tu te jsze j l o licji. Z a  w y k i y  
eie te j k rad z ieży , p rzezn acza  się  n ag ro d y j's ra J iO .  __ __  ,q Q

f  " T ” N a  u lic v  D zik ie j, dnia 29  W rześn ia  r .  b. w ie c z o re m ,i  
Y  0  zgubiono i R E C I A R E f t  dam ski, m a ły , z dw om a kapsla - *
Orni z lo tem i, z a g ra fk ą  z ło tą  w  k sz ta łc ie  L i ry ,  z 
y  sikam i. Sum ienny Z n a lazca  ra c z y  odesłać  pod N r  2 3 2 3 , doA 
l/K o m is s a rz a  P o jic j i j C y t d ^ 5 J ^ ,  za nag rodg  R sr. 3 ^  ^  ^  %

M A L A K A A I E  M E B L I ,  pod N r  135 5  
p rz y  rogu  u licy  W arec k ie j, od s tro n y  D z iec ią tka  
JE Z U S , są  do sp rzedan ia  różne H E B L E  pa lisan-

 -------------- iJrow e, m ahoniow e i je sio n o w e , ja k o  to : G a rn itu ry
-w na jnow szych  fasonach, S to ły , K onsole, T u a le ty ,  S to lik i do k a r t ,  
Ł ó ż k a , S z a fy , Komody, K ozety , S ześląg i, F o te le  p o k ry te  sal ancm , 
lu b  b ez  p o k ry c ia , K rz e sła  w y p la ta n e , i t . p .  rożne  M eble. (M A G A ­
Z Y N  ten  daw niej is tn ia ł pod N r  14 0 1  p rz y  ro g u  u lic M arsz a łk o ­
w sk ie j i Ś to -K rzy zk ie j, o czem w ła śc ic ie l z aw iad am ia ). Jozc t

^  Z pow odu w y ja zd u , są  do sp rzedan ia  na letuicm  m ie­
szkaniu , p rz y  u licy  P ięk n e j, w  dom u P e rk s a ,  pod N r 
1 7 5 6 , c a łe  g a rn itu ry  M E B L I  p a lisan d ro w y c h , po - 

- i. u ■ .,.-1 k ry ty c h  niebieskim  adam aszk iem , i d w a  S to lik i pod lu ­
s t r a  tak że  p a lisan d ro w e , to w szystko^ w  bardzo  dob rym  s tan ie , 
z a  cenę m ierną; w idz ieć  m ożna w  k ażd y m  czasie. W iadom ość

"  r z l e ' r v ' l * 0 * A O J E  z B alkonem , K uchnią ang :, G ó rą , D rw a l-  
n ia  i P iw n ic ą , (z  dodaniem  je że li p o trz e b a  S ta jn i i W o zo w n i); d w a  
P oko ie  z P rzedpoko ik iem  i K uchenką; Sklepik z  M ieszkaniem ; i 
inne L okale  pó d w a  i po jednym  P o k o ju , z K uchenkam i, lub  z k o ­
m inkam i, kom órkam i, lub  p iw nicam i i gó ram i, są  do n a jęc ia  na L e ­
sznie pod N r  701 b, zaK o n su m c ją , gdzie S zk o ła  P o w ia to w a . W ia ­

dom ość o cen ie  ,  N asion  . Cukl.u k r a j 0w ego  D ra  F r a n ­

ciszka Betzhold, p rz y  u licy  S en a to rsk ie j N ro  4 7 1 , 
obok R esu rsy , do stać  m ożna C E B U L  K w ia to -

 — ---------  w y c h , z Ilo lland ji sp row adzonych , ja k o  t o : H y a-
c y n tó w , T a c e tó w , T u lip an ó w , e tc . e tc ., p o d łu g  cen spisem  N a ­
sion z r . b ,  N ram i 1501 do 171 9  oznaczonych, k to reg o  to  Spi­
s u  w  p o w y ższy m  S k ładzie , g ra tis  nabyć  m ożna.

—  Do głów nego  S k ład u  K a w jo ru  p rz y  u licy  N o w o -S en a- 
to rs k ie j pod N r  4 7 7 , nadszed ł ls z y  p o cz to w y  tra n s p o r t  
I Ł J I l W  J O I t l l  św ieżego A strachańsk iego , m alo-soionego, 
z K an to ru  B raci Sapozn ikow ; o raz  S a rd in  z N an tes  i G roszku

pokojem , K uchnią ang ;, i D rw a lm ą ; 2 P oko je  z 1 rzedpokojem , R u 
chnią ang; i D rw a lo ią ; P o ko ik  z  K uchnią . D rw a lm ą , i upy^Stancje 
zdatne  n a  w a rs z ta t  s to la r ;, w sz y s tk o  za m ierną  cenę, od S. M ichała.
  T am że jest M A G I E L  do sp rzedan ia  ang;, fa b ry k i E v a n sa , /.a
miei n ą  c m i f -  Jeże liby  k to  p o t r z e b o w a ł  OSOBY do sklepu m y ­
d larsk iego lub innego, z a  złożeniem  k a u c ji, tam że  dow iedzieć się

IU°KoniisarZ A dm in istr: C y rk : 7 i 8 , og łasza  niniejszem  ẑ c sLoso- 
w nie  do upow ażn ien ia  J W . P re z e sa  T ry li;  C y w :, z .1 1 3 /2 5  b. ... 
N r  10 ,034 , odbędzie się w  d. 22 W rz eśn ia  (a  I azd z :)T . b. o godz. 
10 z  ran a , pod N r 1215 p rz y  u licy  P ań sk ie j, sp rzedaz  Ruchom o­
ści pozosta łych  po ś. p. A gnieszce z  Z b ro zk o w  K obylińskiej, s k ła ­
d a jący ch  Się;  z M ebli, G ard e ro b y , Pbśc ie li, M ied z i,. innych sp rz ę ­
tó w  gospodarskich, o ra z  W a r s z ta tó w  S telm achskich.—  R adca D w o­
r u ,  Duczyński.

Podpisany mieszkaniec miasta G ubfrn ia lncgo  b u w a lk i .  W ł a ­
ściciel OBLIGACJI Udziałowej na Zip.  300  w ys taw ione j ,  Nume­
rami 1 1 8 .816 , a Serji  2 ,377  zaopatrzonej ,  w  dniu « / «  Sierpnia 
r .  li- p rzypadkow o t a k o w ą  zgubił. P r z e to  uprasza  ła skaw ego  
Zna lazcę  o odd?nic te jże  w  W arsz a w ie  pod N r  2 2 4 1 ,  do Hersza 
F inkelm ana ,  lub do mnie w ni. S uw ałkach ,  na koszt nioj, za  na- 
e rodą  rer .  3; nadmieniam przytem, iż żadnej z tąd  korzyści mice 
nie może, gdyż  s tosowne os trzeżenie  w  Banku Polskim uczynio­
ne zosta ło .—  Boruch Bramsohn.

J Y P o ss e s ji  daw niej Szucha N r  1 7 6 3 , p rz y  ro g a tk a ch  M okoto­
w sk ich , s ą  do w y n a jęc ia  ro zm aite  m niejsze i w ięk sze  P O M I E -  
S K U A łO T L A . B liższą w iadom ość  p o w ziąść  m ożna na  m ie jscu , u 
O grodnika  W irier a.

Do M agazynu  P . D ziechciuskiego, p o trzeb n a  je s t  F A A W A  
u zdatn iona  do C zepeczków , p rz y  u licy  M iodow ej N r  4 8 6 .

- — D nia 17z . m . p rz y b łą k a ł się B I E S ,  w yz.eł, p r a w ­
dziw ej ra s y  ku rlan d z :; k tó reg o  za  udow odnieniem  i 
z w ro te m  k osztów  ży w ien ia  i ogłoszenia, o d eb rać  m o­
żna p o d N r 2 4 5 7 , u lica  N ow o lip ie ,'odS trudzińsk iego .

Z  Kantoru Zleceń p r z y  ul: W ierzbow ej N° 473c.
M A S * 4 W 1 U A  do ro b ien ia  w a ty ,  w  d o b ry m  stan ie , j e s t  do 

sp rzedan ia  p rz y  u licy  B ielańskiej pod N r  6 0 8 . .
K to b y  sobie ż y cz y ł w z iąść  D Z IE W C Z Y N K Ę  7 n u o -le tm ą  s ie ­

r o tę ,  N iem kę , dobrego u rodzen ia , za sw o ję; niech się zg ło si do 
R ządcy  dom u pod N r  1 6 3 , G dan sk ą  P iw n ic ą  z w an y .

Dziś rano  c iep ła  stopni 10 . W cz o ra j w  południe 17 .
D ziś rano  w y so k o ść  w o d y  na W iśle stop  2 cali 7.
T E A T R  W IE L K I. D ziś, Gizella; część O p ery  M arta . 
T E A T R  RO ZM A ITO ŚC I. D ziś, K rzyżyk  zło ty; Diva;) B ra ­

cia. J u tro ,  K rzyżyk  zło ty; Zona k tó ra  oknem w yskoczyła .
P io t r  Ś liżyń sk i, N au czy c ie l T A Ń C Ó W  salonow ych , 

o tw o rz y ł SA L O N  do nauk i, p rz y  u l; S to -Jań sk ie j p o d N r 
1 7 , na im  p ię trz e  od fro n tu . O soby  życzące  sobie po-

-------------b ie ra ć  le k c je , z k o rz y śc ią  d la  .siebie, niech s ię  zg łoszą
pod p o w y ższy  N r; z a s ta ć  go m ożna do 12  w p o łu d n ie , a  po południu 
od 2ej do 7e j. • . ,

0<1 d. 8 b. m. mieszkać będę przy Ż abiej, w domu 
W. Z ieliń sk iego  pod Nr 950Ó. Osoby przeto życzące 
pobierać lekcje tańców  tak prywatnie, jakoteż w moim 
mieszkaniu, raczą się zgłaszać od d. 8go pod powyższy 
Numer.—  F. Karpow icz.    _ ________ ^

^  ^  g g  M  M  m  . -

ś\ G Ł Ó  W N A  F A B B Y I i A  5
J C Z O K O L 1 D Y  P A K O W E J
l) w  domu zw a n y  m Rezlera p r z y  u licy  Senatorskie) N r  451, ^  
i  f g r o l i n e r t ,  poleca się  Szano: Publicznością ta k  w W  a r  ■ i  
r  sza w ie  iako  i z a  obrębem  onej z am ieszkałych , iz  p rz y sp o so b i-^  
f ł e m  znaczny zapas C / O K O L  A D Y  PAROWEJ, któ-A  
ł j r e  po te j cenie sp rzeda je  j a k  n a s tę p u je .
1  C zeko lada p rzedn ia  k o r z e n n a  fullt P° koP: i 0  A

d itto  na jlepsza  z d ro w ia   -  " *
d itlo  najlepsza w a n i l l j o w a .................................   o
d itto  najlepsza  z d r o w ia ..........................................-

*
0

d itto  na jlepsza k o rzenna  .
d itto  na jlepsza zd ro w ia  .i  d i t t o  n a j l e p s z a  t u . u . . . • • - - - ■■ ■

flC z o k o lad a  najlepsza H iszpańska W am ljo w a  z K a rak as  K akao,jj 
r i f u n t  no kop; 60; C zokolada najlepsza T u ry n sk a  W a m ljo w a ą  
f \z  K a ra k as  K akao , fun t po kop; 75; C zokolada najlepsza Ki-eazom/ 

'z  K a rak as  Ilak ak o  i Buljonem , fun t po kop; 90; C zokolada na j-7  
llepsza  P re s e n t z K arak as  K akao , fu n t po rs .  1 kop; 20; o raz(l 
V  m ałych  tab liczkach  Im b ierow a  i C y tw a ro w a , fun t po k. 45; z 
i C zokolada bez C u k ru  czyli K akao. H andlującym  odstępu je  się 
.s to so w n y  ra b a t.  N a  żązan ie  W W . K upców , m ogą h y c  roznejA 

(w ie lk o ś c i  tab liczk i. C. G ro h ie r t._______

PIWO b a w a r s k i e ,
Z  FA B RYK I JA W O R Z N IK  PO D  ŻA RK A M I, 

FIOTRil STEENM.ELLER,
,  w  Z a k ła d a ch : p ra y  u licy  T ręb a ck ie j N ro  6 3 8 , i N ów y-g  

F Ś w i a t  N ro  1315 (O rdynack im i, zw an y ) , je s t  do nabyciaą  
% o  cenie kop. 12 c a la  bu te lka ; kop. 71/ .  p o ł-liu te lk i; me- 

mniej na Kufle po kop.

W  D ru k a rn i K u rje ra  W a rsż : .-
W . U  d ru k o w ać . W a rsz a w a  d. 21  W rz e : (3 P a źd z :)  1852 r -  S ta rsz y  C enzor, Rad: D w : L .T . T ripp lm


